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ZIEMIA  KŁODZKA.  Długotrwała  susza  jest  przyczyną  fatalnego  poziomu  wody  w  rzekach  i
potokach. Jej stan obniżył się tragicznie w wielu studniach przydomowych np. w Masywie Śnieżnika,
Górach Bystrzyckich czy Górach Bardzkich.
 

Główny ciek tego subregionu, rzeka Nysa Kłodzka, w wielu miejscach Kotliny Kłodzkiej oraz Rowu
Górnej Nysy wręcz ociera się tylko o podłoże i posadowione w jego korycie kamienie. Hydrolodzy są
zdania, że dopiero trwające kilka dni opady są w stanie przywrócić rzece względną zasobność w
wodę, a tym samym poprawić warunki wilgotnościowe w glebie, w jej sąsiedztwie. Czy tak się stanie,
zdecyduje natura.
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